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Playlista

You Should See Me in a Crown – Billie Eilish
Lovely – Billie Eilish i Khalid

Sucker for Pain – Lil Wayne, Wiz Khalifa, Imagine 
Dragons, X Ambassadors, Logic, Ty Dolla $ign

Human – Christina Perri
Million Reasons – Lady Gaga
Take Me to Church – Hozier
Mad World – Demi Lovato

Everybody Wants to Rule the World – Lorde 
Play with Fire – Sam Tinnesz ft. Yacht Money

This Is Me – Keala Settle 
i The Greatest Showman ensemble





Dla dziwaków
Odmieńców
Prześladowanych
Samotników
Niepewnych
Zranionych

Jesteście ważni 
Jesteście wojownikami





Wątp, czy gwiazdy lśnią na niebie; 
Wątp o tym, czy słońce wschodzi; 
Wątp, czy prawdy blask nie zwodzi; 
Lecz nie wątp, że kocham ciebie.

William Shakespeare, Hamlet





Od Autorki

Scarred to mroczny królewski romans.
To nie jest historia opowiedziana na nowo ani 

fantastyka.
Główny bohater jest złoczyńcą. Jeśli szukasz bez-

piecznej lektury, to nie jest odpowiednia książka.

* * *

Scarred zawiera sceny erotyczne oraz treści drastycz-
ne, co nie każdemu może odpowiadać. Czytelnikowi 
zaleca się rozwagę. Wolałabym, żeby czytelnik kon-
tynuował lekturę w ciemno, jednak w razie potrzeby 
na stronie emilymacintire.com znajduje się cała lista 
możliwych treści wrażliwych.
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Tristan

LojaLność.
Jedno słowo. Trzy sylaby. Dziewięć liter.
Zero znaczenia.
Chociaż gdybyście posłuchali niekończącej się 

przemowy mojego brata, pomyślelibyście, że ta pły-
nie w jego żyłach zamiast krwi, przez którą jesteśmy 
spokrewnieni.

Słuchając nadwornych plotek, pomyślelibyście 
to samo.

„Książę Michael będzie wspaniałym królem”.
„Bez wątpienia będzie kontynuował działania 

swojego ojca”.
Coś ściska mnie za gardło, moje spojrzenie wędru-

je między płomieniami w kominku na drugim końcu 
pomieszczenia a lampą olejną stojącą na środku stołu, 
wokół którego zebrali się członkowie rady. Sześć 
twarzy i żadna z nich nie jest wykrzywiona żalem.

Czuję ukłucie w piersi.
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– W życiu chodzi o pozory, panie, i ze względu na 
te pozory musimy zrobić to, co konieczne – oznajmia 
Xander, główny doradca mojego ojca, a teraz brata, 
zwracając się do swojego nowego władcy. – Tak jak 
wiadomo, że pański ojciec odszedł spokojnie we włas-
nym łóżku, wiadomo także o pańskim… apetycie.

– Xander, proszę cię – wtrącam, opierając się o po-
krytą boazerią ścianę. – Nie musisz nas przekonywać, 
gdzie dokładnie umarł ojciec.

Przenoszę spojrzenie na matkę, jedyną kobietę 
w pomieszczeniu, gdy ociera brązowe oczy chustecz-
ką z monogramem. Normalnie w ogóle by jej tutaj nie 
było, bo większość czasu spędza w swojej wiejskiej 
posiadłości, ale zważywszy na to, jak niewiele czasu 
minęło od śmierci jej męża, Michael nalegał, żeby 
została w Saxum.

A jego słowo jest prawem.
– To w sprawie tej „spokojnej” części jego śmierci 

musimy kłamać – kontynuuję ze wzrokiem wbitym 
w brata.

Ten uśmiecha się nieznacznie, jego bursztynowe 
oczy błyszczą. Przez moje ciało przetacza się zaś 
wściekłość, dociera przez gardło aż do języka, a tam 
czuję jej gorzki i momentami kwaśnawy posmak.

Uderzam butem o drewno, gdy odpycham się od 
ściany i przechodzę na środek pokoju, aż góruję nad 
stołem, stając między matką a Xanderem. Nie spieszę 
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się, patrzę kolejno na twarz każdej osoby, która siedzi 
tu jak każdego innego dnia, nadęta i ważna.

Jakbyśmy dopiero co nie stracili kogoś ważnego.
Kogoś kluczowego.
Jedynej osoby, której zależało.
– Nie mam pojęcia, o czym mówisz – skrzeczy 

Xander, wciskając okulary wyżej na nos.
Unoszę nieznacznie brodę i patrzę na niego z góry, 

dostrzegam szare pasma przeplatające jego ciemne 
włosy. Od lat towarzyszy naszej rodzinie – odkąd 
byłem mały – i na początku był w moim życiu kimś 
ważnym. Ale życie się ciągle zmienia, a ciepło Xandera 
szybko ustąpiło miejsca oziębłości i zachłanności.

To samo stało się z nimi wszystkimi.
– Mhm, oczywiście, że nie masz – mruczę, stuka-

jąc palcem w skroń. – Głuptas ze mnie.
– Czy możemy wrócić do tematu? – prycha Michael, 

przeczesując palcami jasnobrązowe włosy. – To, jak 
ojciec umarł, nie jest tutaj ważne.

– Michaelu – sapie matka, wciąż osuszając skórę 
pod oczami.

Odwracam się tak, by stanąć twarzą do niej, i po-
chylam, by otrzeć jej twarz. Dotykam dłonią policzka. 
Bierze głęboki oddech i podnosi na mnie wzrok, a ja 
przyciskam kciuk do jej skóry, odsuwam się i patrzę 
na swoją dłoń.

W żołądku aż mi się gotuje, gdy nie widzę nawet 
odrobiny wilgoci.
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Banda aktorów.
– Matko – mówię z dezaprobatą – skończ z tym 

przedstawieniem. Jeszcze trochę udawanych łez i do-
staniesz zmarszczek.

Puszczam do niej oczko, klepię ją po policzku, 
a gdy się prostuję, widzę, że wszyscy na nas patrzą.

To żadna tajemnica, że nie darzymy się miłością.
Uśmiecham się szeroko, odsłaniając zęby, i wiodę 

wzrokiem po całym zgromadzeniu. Powietrze gęst-
nieje od napięcia, a lord Reginald, jeden z członków 
rady, porusza się na swoim obitym aksamitem krześle.

– Spokojnie. – Przewracam oczami. – Nie zrobię 
nic nieprzewidywanego. – Lord Reginald prycha, a ja 
przenoszę wzrok na niego. – Chciałbyś coś powie-
dzieć, Reginaldzie?

Odchrząkuje, policzki mu czerwienieją, ukazując 
zdenerwowanie, które tak bardzo próbuje ukryć.

– Wybacz, Tristanie, ale ci nie wierzę.
Przekrzywiam głowę.
– Chciałeś powiedzieć: Wasza Książęca Mość.
Zaciska usta i pochyla głowę.
– Oczywiście, Wasza Książęca Mość.
Przyglądam mu się i zaciskam szczęki. Reginald 

zawsze był najsłabszy z całej rady, zgorzkniały i pe-
łen zazdrości. Przykleił się do mojego brata, gdy byli 
młodzi, i był tam zawsze, gdy cierpiałem tortury z rąk 
Michaela i jego grupy.
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Ale już nie jestem dzieckiem, a oni już nie mogą 
mnie dręczyć.

Xander ściska grzbiet nosa.
– Panie, proszę. Potrzebujesz żony. Twoi ludzie 

potrzebują królowej.
– Już jedną mają! – huczy mój brat, wskazując 

głową na matkę. – Nie mam ochoty się żenić.
– Nikt nie prosi o zaprzestanie pańskich roman-

sów – wzdycha Xander. – Ale to prawo funkcjonuje 
od wielu dziesiątek lat. Jeśli nie weźmiesz sobie żony, 
będziesz wyglądał na słabego.

– Jeśli nie chcesz wykonać swojego zadania, bracie, 
wyświadcz nam tę przysługę i zniknij. Dosłownie. –  
Macham ręką w powietrzu.

Michael przenosi na mnie spojrzenie i mruży oczy. 
Wykrzywia usta w kpiącym uśmiechu.

– I co, miałbym zostawić Glorię Terrę tobie?
Przy stole wybucha śmiech, a ja napinam mięśnie, 

bo przepełnia mnie pragnienie, aby im pokazać, z jaką 
łatwością mogę sprawić, by mi się kłaniali. Drew-
niany zegar skrzypi, gdy przesuwa się jego długa 
wskazówka, odwracając moją uwagę.

Zbliża się kolacja.
Przeczesuję ciemne włosy sztywnymi palcami 

i cofam się w stronę, dużych dębowych drzwi.
– Cóż, niesamowite spotkanie – mówię. – Niestety, 

znudziłem się już.



– Nie pozwoliłem ci wyjść, Tristanie – warczy 
Michael.

– Nie możesz tego zrobić, bracie – szydzę z gnie-
wem płonącym w piersi. – Nie obchodzi mnie, która 
nieszczęsna dusza będzie musiała przez lata cierpieć 
podczas stosunków z tobą.

– Cóż za brak szacunku – mówi Xander, kręcąc 
głową. – Twój brat jest królem.

Uśmiecham się szeroko i wbijam wzrok w Mi
chaela. Przeszywa mnie dreszcz wyczekiwania.

– Oczywiście. – Pochylam głowę. – Niech żyje król.

ISBN 978-83-8280-878-0

9 788382 808780

cena 52,90 zł  

 

Przygryza moją wargę, przecinając skórę. 
Jęczę z głębi gardła, a on połyka ten dźwięk 

i zaczyna lizać i ssać ranę.
Odrywam się od niego.

– Czy ty właśnie polizałeś moją krew?
Jedną ręką chwyta mnie w pasie i przyciąga 

tak, że przywieramy do siebie od stóp do 
głów, a drugą wplata w moje włosy i ciągnie, 

aż wyginam szyję.
– Będę lizał, ssał i ranił każdą część twojego 
ciała, gdy najdzie mnie na to ochota, i będę 
to robił tak często, jak zechcę, aż zaczniesz 
mnie błagać, bym robił to jeszcze częściej.
Coś trzepocze mi w żołądku w reakcji na 

jego słowa, a szok miesza się z przeszywają-
cym mnie pragnieniem.

– Chcę cię pochłonąć, Saro, aż będę czuł cię 
w moich żyłach.

– To chore – mówię. – Myślałam, że mnie 
nienawidzisz.

Nieruchomieje na moje słowa i puszcza moje 
włosy, a dłoń przesuwa na szczękę, kciukiem 

ścierając resztę krwi z mojej wargi.
– A czym jest nienawiść, jeśli nie obsesją 

z dodatkiem strachu?

Seria NEVER AFTER

Polecamy również:

Nowa, mroczna wersja Piotrusia Pana.

ONA NIE NALEŻY DO NIEGO… NALEŻY DO KORONY.

Księciu Tristanowi Faasie nigdy nie był pisany tron. Ten zawsze należał 
do jego brata, Michaela. Tego samego, który odpowiadał za pełne udręk 

dzieciństwo Tristana oraz bliznę szpecącą jego twarz. Gdy umiera ich 
ojciec, Michael ma objąć tron, a Tristan zamierza pokrzyżować te plany. 

Jako dowódca tajnego ruchu oporu nie cofnie się przed niczym, by 
zakończyć rządy brata. Jednak gdy przybywa nowa oblubienica Michaela, 

Lady Sara Beatreaux, Tristan zaczyna toczyć inną wojnę.  
Taką, która nasuwa pytanie, co jest ważniejsze - korona czy kobieta, 

która ma ją nosić.

Sara ma jeden plan. Poślubić króla i pozbyć się rodu Faasów, nawet 
kosztem własnego bezpieczeństwa. Jednak nigdy nie spodziewała się 
poznać Oszpeconego Księcia. Jest niebezpieczny. Zakazany. I należy 

do rodu, który ona zamierza wybić. Granica między nienawiścią 
a namiętnością nigdy nie wydawała się tak cienka, a gdy na jaw wychodzą 
tajemnice, Sara traci pewność, komu ufać - jest rozdarta między zemstą 

a złoczyńcą, którego nigdy nie miała pokochać.

„Scarred” to mroczny, królewski romans i samodzielna powieść 
z serii Never After, zbioru mrocznych baśni, w których złoczyńcy 

żyją długo i szczęśliwie. To nie jest historia opowiedziana na nowo 
ani fantastyka. Zawiera tematykę, która może być dla niektórych 

wrażliwa. Czytelnikowi zalecana jest rozwaga.

Sensacja TikToka!
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